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Wiadomości zagraniczne. 
‘Stany Zjednoczone Ameryki północnéj. 


Nowy Jork d.7. października. W po- 
Diedzjałok dnia 4go t. m. zaczął się nareszcie 
tyca procos Mac Leoda., Sala sądowa 
pępetniona była słąchacząmi; jednakże nie do- 
Jano Bię bacdzo o wstep, a dnią traeciegoazrapa 
Fay. rozpoczęcia rozpraw nio była już prawię 
adnych słuchaczy, „Poczyniono zresztą potrzebne 
Przygołowania, by przeszkodzić wszelkim zabu- 
Fieniom spokojności, gdyż wieść rozeszła sio 
"jla, ze znaczna zgraja członków tak zwanego 
q,jgzku strzelców«, powoli w okolo Utyki, wi- 
0Wni procesu, zgromadzać się zaczyna. Mowa 
Okiąrzyciela nie była namiętną; rozwijał on tok 
Prawy zapełnie bez ustępów politycznych i upo- 
jaial aad przysięgłych, ażeby , jeźli zeznanie 
p ladków okaże się mu ważnóm przeciw uwię- 
„onemu, wydał wyrok bez względu ma skutki, 
rz Uznanie go wionym miećby mogło. Atoli 
H daleko dotad rozprawy sądowe dósały, treść 
Łania świadków nie zdaje się posadzać Mac 
Ady a o udział w zamordowaniu obywatelą 
atap ańskiego Durfee, co oprócz spalenia 
Pr u parowego Carolina jest także punktem 
ję Świadek dowodzący, że Mac Leod 
A spie Amerykanina Durfee zastrzelił, nie 
nika otad stawiony, aile z zeznań świadków wy- 
Du > Wogóle jest jeszcze watpliwa rzeczą , czy 

tF A : . 
tkię aS był w napadzie T RGN augiel- 
Saala A arthi przez własnych przyjacicł za- 
Wiają Prowadzenia przemocą G rogana rozpra- 
> Zawsze jeszcze z wielką namiętnością. 


Dzienniki, mocao powstają ną rząd. angielski zą- 
rzącając mu, Ż0 lub wspióra to przekroczenie 
prawa narodów, lub nić ma dość siły do powstrzy- 
mania swych poddanych kanadyjskich od, takich 
bezprawi. Sprawa ta wytoczyła się po między 
amerykańskim sekretarzem Stanu a posłem an. 
gialskim w Wasyngtonie; treść roxpraw- o tóm 
nio, jest jeszcze  wiadomą ; powszechnie jednak 
„płaza, Ze uwięzienie Grogana usprawiedlie 
wionóm zostanie i że uwolnienie go miebawem 
nastąpi. 

Nowy gabinet Stanów Zjednoczonych jest 
już ząpołnie uorganizowany : Dauiel Webator 
z Mamsachussets został sekretarzem Stanu , Wal- 
ter. Forward z Pensylwanii sekretarzem 
skazba, Abel Upshur z Wirginii sekretarzem 
marynarki, John Spencer z Nowego Jorku 
gokretarczem wojny, Hugh Legare z poludnio- 
wój itarolioy prokuratorem jeneralnym , a Charles 
Wickliffe z Kentucky pocztmistrzem jene» 
ralnym- 

- Portugalija. 

Lizbona d. 18. października. Margra- 
bia Saldanha odjechał z tad dzisiaj do Ma- 
deytu, dla złożenia Rejentowi Życzeń szczęścia 
z powodu upadku powstania. 

Hiszpanija. 

Bajonna dnia 24. października. Do- 
noszą Z Madrytu, że llortezy na dzień 49. listo- 

ada (dzień imienin Królowój Izabełli IL.) 
zwołane będą. W dnia tym, z powodu uroczy- 
stości imiecin, ma być dana amnestyja wszyst- 
kim karlistom bez wyjątku, za to, iż do powsta- 
nia Krystynistowskiego należóć nie chcieli. Mię- 
dzy Alkala, Burgos a Witoryją ma stanąć 50- 
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tysięczny oddział obserwacyjny, dopóki sprawa 
o swobodach prowincyj północnych rozstrzygnioną 
nie będzie. 

Madryt d. 20. października. Fejent 
przekonawszy się, że spokojności m | zadne 
już niebezpieczeństwo nie zagraża, odjechał 
ztąd wczoraj do prowincyj północnych. Towa- 
rzyszą mu ministrowie wojny i spraw wewnętrz- 
nych. Minister marynarki objał tymczaaowie po- 
sade tych obu swych kolegów. Gwardyja naro- 
dowa zajeła wszystkie posterunki miasta, gdyż 
z Rejentem wszystko wojsko odeszło, wyjiwszy 
300 ludzi z toledańskiego pułku prowincyjonal- 
nego. — 

Pisza z Madrytu poå dniem 49. pażdziernika : 
»Espartero dziś o godzinie jedenzatéj przed 
południem odjechał do armii pólnocnéj z swym 
sztabem jeneralnym. Zabrał z soba stojące tutaj 
i zwykle dla eskorty Mrółowćj przeznaczone pułki 
gwardyi konnój i zostawił tak stolicę jakotóż Kró- 
dowe ijój siostrę na los szczęścia i pod wyłączną 
strażą milicyi narodowćj. będące tu wojsko ode- 
szło już onegdaj iwczoraj ku prowincyjom pół- 
nocnym. Poufny doradca Espartera, jene- 

„rał Linage, towatzyszy mu; podobnież mini- 
strowie wojny i spraw wewnętrznych udali się 
iza główna kwatćrą , podczas gdy inni ministro- 
wie tu pozostali. Wczoraj wydał Espartero 
manifest do narodu, w którym swój zamysł uda- 
nia się do armii ogłasza, zwycięztwo niewatpli- 
wóm być mniema i naród do powszechnego 
uzbrojenia się wzywa. Obszerny dokument ten 
wyszedł z pod pióra znanego pana Marliani, 
któremu Królowa Krystyna powierzała nie- 
gdyś poufne posłannictwo do Niemiec. Jenerał 
Seoane został od wczoraj kapitanem jeneral- 
nym Madrytu. infant Don Francisco de 
Paula bez familii itylko w towarzystwie brabi 
Parsent, udał się z Bajonny do Jaki, dla do- 
stania się tu przez Saragossę, gdyż goniec wio- 
zacy mu rozkaz nie przekraczania granicy, zastał 
go juž na ziemi hiszpańskićj. Rząd jednakże 
zalecił mu, by tymczasowie w Saragossie pozo» 
stał, gdzie go bardzo zimno przyjęto. Małżonka 
Espartera przybyła tu wczoraj zrana jaa naj- 
spiesznićj i wcale niespodzianie. W powrocie 
przez Itartagenę : Murcyję była w niebezpieczeń- 
stwie zostania przez rozjątrzonych mieszkańców 
zniewałoną i zatrzymaną w zakładzie, Za przy- 
byciem tutaj wysadzono ją omdlałą z powozu.« 

Stan kraju da się wkilku słowach opisać, 
Panuje systam zgrozy junt ludu. Rząd wyko- 
nywa działalność swoję zaledwo v obrębie stolicy, 
Po nocy z dnia 7. października wszystkie bramy 
Madry.a zamknięta i tylko z wielkiój łaski po- 
zwalają niektórym osobom miasto opuścić. W nocy 
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odbywoją się rewizyje po domach , dla wyśledze- 
nia podejrzanych osób. Powszechnie wczoraj ro- 
zeszła się wieść , Że patryjoci uderzą na hote 
pos«latwa francuskiego, gdyż jenerał Go ncha 
tarn się ukrywa. W skutek pogłoski téj udał się 
francuzki sprawujący interesa, p. Pageot, do 
prezydenta ministrów itak ustnie jakotóż w po” 
danój nocie uczynił go odpowiedzialnym za skutki 
mogące wyniknać z tego przekroczenia prawś 
narodów. Minister oświadczył na to, że uży 
już wszelkich środków do przeszkodzenia jakim- 
badź zamachom na poselstwo francozkie, lu 
by je zaraz w zarodzie utłumić, "Tymczasem 
nie widać żadnych przygotowań do obrony rze- 
czonego hotelu, ani śladów zamierzonego zart” 
chu. Pisma, które dotąd pod opieką wolności 
draku były z rządem wopózycyi, od dnia 859 
Jak, naturalna lab zamilkły, lub wychodzić prze” 
stały. — 

Wedlug wiarygodaych wiadomości, jenerałowi 
Concha ipułkownikowi Nuvilas, miałosię 
powieść uciéo do Portugalii. 

Madryt d. 21 października. Dnia 1% 
przed odjazdem ztąd Rejenta, była jeszcze rad 
ministrów, na którój udzielono depeszy pos!’ 
hiszpańskiego w Paryżu. W nićj p. Olozag? 
donosi, że rząd francuzki postanowił, nić mie 
żadnego udziału w obecnych wypadkach, ale re 
czćj szanować wolą większości naroda hiszpał” 
skicgo. Zapewniają, że podobne oświądczenić 
nadeszło także od rząda angielskiego, z tym p% 
wet dodatkiem, że takowy nie ścićrpi nigdy! 
ażeby jakie inne mocarstwo mieszało się w sprawy 
hiszpańskie. Utrzymują także mieć wiadomość 
że gubernator Gibraltaru pisał do Rejenta, i 
honory czynione w Gibraltarze małżonce jeg” 
księżnie de la Victoria, działy się na wy” 
rażny rozkaz rządu Wielkićj Brytanii. 

Sądzą tu, Że nieobecność Espartera wM” 
drycie nie dłużćj nad miesiac potrwa. Woezors) 
wieczorem przybył on do Burgos. 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Londyn dnia 25. października. Fo? 
wiązanie Królowćj, mającój się zupełnie dobrz” 
codzień jest spodziówane i na dworze króle 
skim poczyniono już potrzebne naten wypad” 
urządzenia. Wielki podkomorzy hrabia D el! 
warr, wielki ochmistrz hrabia Liverp® i 
i wielki koniuszy hrabia Je ra ey, przybyli zd 
swoich i przed połogiem Irólowćj nie opu“ 
miasta. Najznaczniejsi członkowie dworu DA 
wać będą od jutra w pałacu Buckinghamski s 
Arcybiskup kanterburski i biskup londyński: 
rych obecność w takim przypadka jest potr” 
ną, są w pogotowiu co chwila do pałacu p” 
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być. Najwyższa mistrzyni garderohy księcia 
Buckleu gh zjechała również z Drumfries do 
Łondyna i wszyscy ministrowie bawia teraz w 
stolicy, 

, Depatącyi miast szkockich Paisley i Renfrew- 
Shire, upraszajacéj o upoważnienie rządu do sub- 
skrypcyi, majacój być otworzoaą w Londynie 
DA rzecz zostających bez chleba licznych robot- 
ników fabrycznych onćj okolicy, Sir Robert 
Peel odmówił rządowego zezwolenia; uczynił 
Jednak uwagę, Że nad tymi robotnikami szczé- 
rze ubolówa i należćć będzie do subskrypcji, 
ale tylko jaka człowiek prywatny. Deputacyja 
odwidziła także ministra spraw wewnętrznych 
Sir J. Gra ha ma. 

P. Andrew Stevenson, dotychczasowy dłu- 
goletni poseł rządu wasygtońskiego przy dworze 
w St. James, odjechał z Londynu wieczorem d 
22go października, pożegnawszy się po poludniu 
z Królowa na posłuchaniu i oddawszy jéj list 
od prezydenta Tylera. Ma on na okręcie 

reat Western do Stanów Zjednoczonych po- 
płynąć. Następca jego, p. Kverett, jest wkrót- 
że spodziewany, jeźli przeciwny obrót rzeczy w 
Ameryce nie wstrzyma jego przyjazdu. 

Times mieści projekt lorda Ałvanley przy- 
Wrócenia spokojności w Irlandyi, zasadzający się 
ba urzędowóm uznaniu powagi kościelućj Papic- 
Za i na zniesieniu w Irlandyi zastarzałych ustaw 
Wyjątkowych. W artykule tym po diagim histo- 
Tyczaym wstepie o stosunkach katolików irlandz- 
kich , autor między innemi powiada: »Pićrwszym 
do tego krokiem powinno być nadanie płacy du- 
chowieństwa katolickiemu w Irlandyi. Stan te- 
rażniejszy skarbu nie zdaje się wprawdzie sprzy- 
Jać takiemu projektowi; atoli konieczność tćj spra- 
Wy jest tak nagłą, korzyść ztad osiągnąć się ma- 
Jaca tak wielką i pewną, Żejakićjbądź ceny nie 
Uważam za wysoką, jeźli osiągnie się nią proje- 

towany przeze-mnie zamiar, to jest spokojność 
Irlandyi i zadowolenie jéj ludaości. Dalszym środ- 

iem do urzeczywiszczenia zamierzonego wielkie- 
80 zamiaru: powinno być zniesienie ustaw, zaka- 
Łujących jawne związki z dworera rzymskim, i 
Mianowanie posła na tym dworze za przykładem 

Ossyj i Prus, przezco stosunki nasze z dworem 
Spostolskim , sprzeciwiajace się obecnie wszelkićj 
tasadzie zdrowego rozsądku i polityki, byłyby u- 
tasadnione na dobru spraw publicznych i wysta- 
Wiały coś stałego, na czóm by się oprzóć mogły.ś 
omienione pismo mieni projekt ten w najwyż- 
ym stopniu ważnym, lecz tymczasowie tyle tyl- 
° o nim powiada: »Nie wahamy się wyrazić te- 
go przekonania, że zaprojektowany system przy- 
Sly z przypaleźnemi ograniczeniami, znaczną i 
ujszanowniejszą część ludności katolickićj w Ir- 


landyi, która dotąd warankowo tylko garneła się 
pod sztandar O'Connella i związku ni a 
skłoni na strong rządu konstytucyjnego i poslu- 
Ży do utworzenia tamże prawdziwie konserwa- 
cyjnćj partyi.s 

—— dnia 26go października, Królowa 
Wdowa zachorowała w Sudbury-FHall, 

Northampton - Herald. opowiada, że Królowa 
Wiktoryja, gdy po objęciu urzędu przez te. 
raźniejszy gabiaet była piérwsza rada ministrów, 
z następczynią trona na ręku weszła do sali 
radnćj, i macierzyózkiemi pieszczotami okryna- 
jąc dziecię, pokazała je swym nowym minis 
strom. 

Rząd ma zamiar bardzo znaczną sumę pié- 
nieżną obrócić na wzmocnienie warowni Gi- 
braltaru. 

Sun mniema, ta teraz pióćrwszóm staraniem 
Espartera być powinno, Królowę Izabel. 
lẹ wydać jak najprędzój za jéj brata stryjecz- 
nego, syna Iplanta Don Francisco de Pau- 
ła. Nie tylko p. Thiers i kilku pajwiecój 
wpływa majacych polityków Fraocyi oświadczy” 
ło się za tóm małżeństwem, ale nadto związek 
ten zadowolni wszystkich umiarkowanych we 
Francyi, a zresztą Angliją w żaden sposób nie- 
pokoić nie może. 

Dzieńnik fżmes wciąż jeszcze w artykułach 
namiętnych rozwodzi się nad tóm, czy rząd lran- 
cuzki dal powód do ostatnich wypadków w Hi- 
szpanii, i mniema, że przyjaaszy nawet, iż ta- 
kowe zupełnie były ma obce, zaprzeczyć jednak 
nie można, Że zwykłe organy jego, mianowicie 
Journal des Debats, znachodziły się pod tym 
wzgledem w najwyższym stopniu nieprzezor- 
nie. Podobne obwinienia daja się slyszćć i w 
innych: pismach aogielskich. Tylko Morning- 
Post obucza się na to, Że samego nawet Króla 
Francuzów obwiniają, iż w rozruchach Hiszpa- 
nii tajay miał udział. 

Limerick Chronicle mieści wiadomość, że woj- 
sko angielskie w Chinach tak znacznie przez 
choroby i klimat ucierpiało , iż armija w lady- 
jach Wschodaich ma być o dwa pułki powięk- 
8ŁONĄ. 


Francyj a. 


Paryż dnia 27. października. Mo- 
niteur Parisien zawióćra, co następuje : »Dowia- 
dujemy się że p, Castillo, prywatny sekre- 
tarz Królowćj liryst yny, list ostatni, pisany 
doń przez posła hiszpańskiego, nierozpie- 
czętowany m odesłał. P. Castillo doniósł 
w depeszy sekretarzowi legacyi, że stosownie do 
wyrażnych rozkazów Królowćj , niewolno ma 
innych wiadomości od poselstwa hiszpańskiego 
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pizyjmować, jek tyłko.takie, które się! dotycza 
korespondenoyi z córkanai Jój: lir. Mości. - wi 

Zdaje się być teraz uchwalonóm, "że p. Sal- 
vap'dy tak dlugo nie:wybierze. się w podróż. 
do Madrytu, dopóki stosunki między obu rzą% 
dami przyjaźniejszemi się nie staną. 

Pewną .0sobę,.obwiniona. o porozumienie 
m Quenissetem ,-przywieziono upłynionój 
nocy pod eskorta z Melunu do Paryża, poczóm 
ją zaraz w Conciergerie osadzono. 

Piszą z Paryża po dniem 27. października : 
»W wyższym świecie giełdowym panuje obawa, 
że nieporozumienia zachodzące między gabine- 
tem francuzkim a rządem madryckim, do dał= 
szych zawikłań doprowadzić mogą. + Twierdza 
z pewnością, że poseł hiszpański zadał oddalo- 
nia Tirólowój lirystyny z Francyi, ponieważ 
doświadczenie uczy, iż nie zbywa jćj ani na chę- 
ci ani na środkach do podniecania z Paryża woj- 
uy domowćj w Iliszpanii,« 

fliszpański wice-konzul w Nantes zawiadomił 
tamtejsza izbę handlowa, że port w Bilbao ze- 
staje w stanie blokady. 

Zawarto właśnie układ międty rządem a tos 
warzystwem przywałaśm o założenie kolei že- 
laznćj. s Paryża do Lille i Maletu. Rząd za 
wsparcie, jakiego towarzystwu udziela, po pew- 
mym upływie lat weźmie w posiadłość tę kolej. 
Układ przedłożony zostanie izbom zaraz po 
otwarciu posiedzeń. 

Głównym zamiarem poslania księcia J oino- 
ville na północno - amerykańskie wody, jest 
zbadanie stanu położonych kolo New foundlandyi 
a noleżących Francyi wysp rybackich St. Julian, 
St. Pierre, Miquelon i te p. Królewicz wysłu- 
chawszy zażaleń i życzeń mieszkańców, rozpo- 
znać kazał granice, o które apór zachodzi mię- 
dzy francuzkimi, angielskimi a amerykańskimi 
rybakami. 

Giełda dnia 27. października. Otrzy- 
mane przez Londyn doniesienia z Nowego Jorku 
za pomyślne na gieldzie uważane, spranily pój- 
ścia w górę rentów francuzkich. Renty hiszpań- 
siio stały jednakowo, gdyż nie otrzymana no- 
wazych wiadomości z lliszpanii, któreby wożne- 
mi były, 

—— dnia 28go października, Mini- 
steryjum przed kilka dniami było znowu w ta- 
hićm położeniu, że sią o mało nie rozwiązało, 
a zwłaszcza w skutek zaszłój między członka- 
mi gabinety różnicy zdań co do projekta wiel- 
kićj kolei żelazaćj. Pp. Soul, Teste, Ču- 
nin-Gridainei Duperre oświadczyli, że 
potrzeba lsniecznie przedłożyć itbom zupełny 
system Kolei żelaznój; podczas gdy inni mini- 
sirowie z p. Humannem na czele, odpowie- 


dzieli, że w chwili, gdy skarb państwa w. takim 
niedostatku, Ww: znaczne roboty zapuszczać się nie 
można. Pośrednictwu + dwóch dostojnych osób 
powiodło się jednak skłonić obie partyje do nie 
jakich zozwoleń,*i uchwalono przedłożyć izbom 
tymczasowie tylko „plan na dwie wielkie linij 
kolei żelaznej. m , se 
* Przerwane obrady względem zawarcia trakta" 
tu handlowego z Belgija, znowu rozpoczę- 
to; ale miasto fe dotad po trzech komisarzy 
z każdój strony w układach udział miało, odtą 
każdy z obu rządów tylko przez jednego komi- 
sarza reprezentowanym będzie. Poseł belgijski 
hrabia Lohon, ma pośredniczyć w tój mierze 
imieniem swego rządu, a p. Magnier'de 
Maisonneuve, dyrektor ministerstwa han- 
dla, imieniem rzadu francuzkiego. ' 

Nić ma dnia prawie, ałoby komisyją sądu pór 
rów w sprawie (Quenis seta kogoś nowego 
uwięzić nie kazała. Liczba posadzonych o po- 
rozumienie z (Quenissetem i z tego powo* 
du uwięzionych osób, dochodzi do 70; z tych 
wszakże już 30 na wolność puszczono. 


Uważają że hrabia Moló od czasu powrotu. 


swego miówa codzień w pałacu St, Cloud przy” 
watue posłuchania u Iróla. 

Liczbę wojska hiszpańskiego, które z O'D o ne 
nellem do Francyi przeszło, podaja na 718 
szeregowych, 48 podoficórów, 40 kapralów, 13% 
poruczników a 42 olicórów sztabowych. 

Rząd d. 25go października dał rozkaz telegra- 
fem, ażeby Hiszpanom, którzy ostatnią razą d0 
Francyi się schronili, wyznaczyć za pobyt do” 
partamenta Correze i Ilerault. Słychać że pe” 
stanowienie to zaszło w skutek noty, podanój 
przez pana Olozage. 

National donosi, że władze rządowe zagrabi- 
ły wyszly właśnie na r. 1842 „Almanach Popi- 
laire, 

Piszą z Paryża pod dnicm 28. październikś* 
»lontr.admirał Casy z dywizyją swoją, składa” 
jaca się z okrętów lioijowych Sufren, Jupiter 
Scipion i Triton, odpłynał z portu tulońskie* 
go, dla udania się do Brestu. Jestże to: skat” 
kiom reklamacyi Anglii, która dawno już uska” 
rza sią na to, że Francyja tak znaczną flot? 
trzyma na morzu Śródziemnóm, czóm zmuśść 


Angliję do utrzymywania na tych wodach równój” 


w stosunku eskadry? Podobne przypuszczenie” bp 
loby pocieszającóm znamieniem wymiany przył” 
cielskich stosunków między francuzka a angielsk? 
polityką, o którą lękano się już, Że właśnie 
tój chwili niepomyślnym zagrażała obroteg* 


M +4 Wy. 
Tym czasem należy to jeszcze pozostawić wy 


padkom, czy wieści o istotnój różnicy w zdanieć” 


p 


r. AU [Dy RH". 
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È planach gabinetów Paryża i Londynu pod 
wglądem spraw hiszpańskich, potwierdzić lub od- 
wołać się dadzą.« 


Szwajcaryja. 


Zurych d. 22, października. Przyczy- 
na, Że sprawą klasztorów stała sie sprawą ludo, 
Przywiodła do tego, iż partyja pośrednia, istnąca 

awnićj po miedzy kantonami, na dwie strony 
rozdzielić sią musiała. Najwidocznićj okazało 
SiĘ to w St. Gallen, gdzie p. Baumgartner 


Sè pomyślną dla klasztorów pośrednia propo- 


«Joyję swoję, którą wraz z gorliwa partyja ka- 
tolicką koniocznie chciał utrzymać, gwoli tćjże 
Partyi zamienił na propozycyję przywrócenia 
Łozystkich klasztorów. Qdniósł on zwycięztwo, 
Jlko w instrukcyi umieszczono pełnomocnictwo 
zbliżenia się do Żadania Argowii. Atoli wyjaw- 
szy St, Gallen, wszystkie kantony dawnćj partyi 
Pośrednićj za wpływem swych ludności przeszły 
mniój więcój na stronę Argowii, a w dniach 
Najnowszych nawet Glarus i Szafhuza. Jeden 
ylko Zurych, aczkolwiek juź mocno na stronę 
rgowii skłaniający się, zachowuje jeszcze sta- 
Lowisko pośrednie, a przy nim trzyma się tym- 
Szagowie Genewa, jednakże z wyraźnóm pełno- 
sę cictwem prawie zupełnego do Argowii przy- 
gł enia. Kantony zajmuja teraz porządek na- 
$pujacy: Z dwóch kantonów Bazylei i Apen- 
w » domaga się jeden przywrócenia wszystkich 
tsztorów, drugi zaś przychyla się na stronę 
p Sow. Ośm kantonów przystąpiło na stronę 
iasztorów; z tych kanion St. Gallen, jeżeli 
Większość inaczćj wypadnie, zbliży się do tćj 
trony z tém skromnóm żadaniem, aby przy- 
gjanićj klasztor w Hermeczwyl przywrócono. 
kozi kantonów oświadczy, że sa zadowolone kon- 
gejami argowskiemi; do tych przyłączy się 
ponewa dla anadniejszego uzyskania wiekszości. 
Osolstwo z Zurychu domagać się będzie przy- 
Tócenia klasztoru w Hermeczwyl, a jeżli tego 
— opnie, natenczas nowych pełnomocnictw 
rida, Kantony Graubünden i Walija jeszcze 
otrzymały instrukcyj. 

Że: dnia 24. października. W Graubin- 
ba i Walii proponowaty wielkie rady tylko ala- 
ró, większością przywrócenie wszystkich klaszto- 
Dast argowakich. W Walii zaraz po tćj uchwale 
zdaj eita dymisyja całej rady Stana, i jak sie 


i Z zatrwożeniem samój większości. Zgro- 
wa, Nie, jak już donieśliśmy, rozeszło się 


TOMI a sk 
oba a eSZANIU, nie zostawiwszy Ba SWEM MIEJSCU 
© W deputatów , którzy wyraźnie oświad- 
wię” žo táj posady mie przyjmują. Zdaje się 

' 28 Krzesła dla Wolii na posiedzeniach o- 


| mione heda, żożeli nowe wypadki nie zgro- 


t 


madzą spieszno wyborczych władz w Walii ; 
gdzie bardzo umysły są wzbarzone. 


Rossyja, 


Petersburg d. 26. października. 
Wielka [Msiężna Maryja Mik ołajewna 
Księżna Leuchtenberska, dnia 16go b. m. po- 
wila szczęśliwie księżniczkę, która według ob- 
rzadka grecko-rostyjskiego kościoła, na chrzcie 
imię Maryi otrzymała. Cesarz nowo-narodzonćj 
wnuce swojój nadał przydomek Cesarzewiczow- 
skićj Wysokości. , 


DRA USET 6. SEE AEAN 


i 
NOWINY LWOWSKIE. 
Tsatr polski. Dnia 5. b.m. widzieliśmy na 
scenie naszój przedstawioną komedyję S crib e= 
go pod nazwa: Stowarzyszenie czyli reka rękę: 
myje (Les Cameraderies), "W zajmującym obra- 
zie rozwinął autor Życie społeczne teraźniej-, 
szych Francuzów. W samym zarodzie sztuki 
tak umieszczone obok siebie charaktery, na- 
miętności, osobiste cele, Że w dalszóm rozwt- 
nięcia tychże z samych stosunków wynika cale 
zawikłanie, prawdziwa śmićszność i misternie 
przeprowadzona ironija. Znający tę komedyję 
możeby naprzód wyrzekł, że jéj przedstawienie 
li na scenie francuzkićj z pomyślnym skutkiem. 
się powiedzie. Z tém prawie przekonaniem 
szliśmy na pićrwsze przedstawienie, Zdanie to 
nas zawiodło. Nasi artyści zrozumieli dokładnie 
prawdziwą komikę tćj sztuki, przytóm nie bra- 
kło im Żywości ani gieętkości francuzkićj. Na 
powtórzonych przedstawieniach, za nasze uprze-' 
dzenie jeszcze więcćj byliśmy ukarani. Często 
o przesade obwiniaby jp. Nowakowski, wroli 
doktora Bernarde wydał nam się wcale in- 
nym. Gdzie osnową kotnedyi jest przedrzeźnia- 
nie wad lub dziwactw w karykaturze, albo dos 
wcipkująca gra słów lub zdań, że tam jp. No- 
wakowski przesadza, nie tyle się dziwajemy. 
Często do tćj przesady znajdzie się myśl w pi- 
sarzu, CzęŚcićj trudno się oprzóć pokusie, jaka 
dła artysty jost chęć dogodzenia smakowi pewnéj 
części publiczności. W tćj komedyi, gdzie typem 
jest środek między namiętnością a rellexyją, uważa- 
liśmy w roli Bernarda nie przesadę, ale wyż- 
sżą komike, francuzka Żywość i towarzyskość. 
To samo ku pochwale jpani Rudkiewicze- 
wej powiedzićć musimy. Że w scenach z jpa- 
nia Nowakowską nie było tej ironii, jaką 
jatrygowanie dwóch kobićt, z których jedna 
przebieglejsza niż druga, sprawić powinno; te- 
go nie kładziemy na karb jpani Radkiewi- 
czowćj. Nagrę jpana Rejmersa patrzyliśmy 
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a zadowoleniem. Jp. Rudkiewicz oddał 7e 
znajomością rolę Para francuzkiego, trzymają- 
cego choragiewkeę podług wiara, a dającego się 
ma starość młodćj żonie intrygantce powodować. 
Tylko, naszóm zdaniem, za mało było salono- 
wej elegancyi. der 
Z Tarnowa donoszą nam, iż tamże od po- 
łowój października towarzystwo artystów drama- 
tycznych niomieckich daje przedstawienia tea- 
tralne pod dyrekcyja pp. Czabona i Matte. 
Gwiazdą pierwszćj wielkości jest znana z lwow- 
skićj sceny pani Czabon (Pohl-Beisteioer) ; 
komik Hiullner i panna Wagner maja się 
nader podobać tamtejszćj publiczności, która 
licznie teatr odwidza, i bardzo jest za tém , aby 
tenże był stale w Tarnowie zaprowadzonym, 
Niemała ludność tego miasta obwodowego i ocho- 
czość obywateli z okolicy, z których wielu w Tar- 
nowie zimę przepędza, mówią za tóm, iż przed 
siębiorstwo tego rodzaju byłoby już na czasie. 


. r 
Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
(Z korespondencyi prywatnej.) 


Tarnów d. 4. listopada 4841, Ziemniaków. 
kopanie już w naszych stronach pokończono ; 
płon ich można w ogóle dobrym nazwać. Go- 
rzelnie są już po największćj części w ruchu; 
pozawiórano właśnie ugody na znaczne partyje 
okowitój 30 stopniowój, garniec po 24 do 26 
kr. m. k.; brak pićniędzy spowodował wielu 
producentów. do tak taniój sprzedaży; widoków 
wysłania wódki za granicę nić masz dotąd, dla 
tego też i o kupcach powiedzióć można, iź do 
wchodzenia w kupno, zachęciły ich poniekąd 
nizkie ceny. Aby powziać wyobrażenie o pro- 
dukcyi wódki w obwodzie tarnowskim, podaje- 
my tu następujące data: W roku 1839 była 
w ruchu 156 gorzelń, w roku 1840 liczba ich 
zmniejszyła się do 121, a w r. 1841 wzrosła 
znowu do 141; ile ich w tym roku robić bę- 
dzie, dotąd z pewnością niewiadomo; atoli we- 
dług wszelkiego podobieństwa pomnożyć się mu- 
siały, Od 1. listopada r. 1839 do 1. listopada 
1840 wyrobiono na wódkę przeszło 805,000 wia- 
der (Eimer) zacióru, zaś od 1. listopada 1840 
do 1. listopada 1841 przeszło 840,000 wiader. 

Nasienie koniczyny idzie żywo w handel, ko- 
rzec po 30 zr. m. k. Skórek cielęcych wysła- 
no z tych okolic do Berna i Wićdnia do 1500 
cetnarów, a wełny do 3500. cetnarów. 

Z przedażą zboża ociagają się właściciele, a 
to w nadziei lepszych cen; na ostatnim targu 
płacono tu: korzeo pszenicy 42 zr. 58 kr., 
Zyta 11 zr. 27 kr., jęczmienia 6 zr. 37 kr., 


owsa 5 zr. 35 kr., ziemniaków 4 zr. 17 kr. 
w. w. — Cetnar wićdeński siana 1 zr. 55 Bies 
słomy 2 zr. w. w. 


Ołomuniec, Targ na woły d, 3, listopada 1841. 

Przypędzili: 1) Schoel Spiller, z Mły- 
niszcza, 73 wołów ; 2) Sommer Weiss, z Łuki, 
81; 3) Brill i Weissberg, z Bukaczowiec, 88; 
4) Jakób Schütz, z Kałusza, 61 krów; 5) Leib 
Ostern, z Żydaczowa , 108 wołów; 6) Leib Am 
ster, z Czerniowiec, 76. Małómi partyjami 688 
— Ogółem 1175. 


Cena je- Z tych 

dnej para 

Kwpibi: basy e parysde gia | ważą 
Ż |ww.w.| 5 | mogła 

e m pE 

zr. |kr. cetnafe 


Malćmi pactyj. st. N. 1.| | | | | 


dtto. dito. st. N. 2. 
dtto, dtto. st. N.3. F 
dtto. dtto. st. N. 4, 


Nicsprzedano st. Nr. 5. 
Do Berna stado Nro, 6. 
Małćmi partyjami „ « 


74 
688 


335 | — 2 9114 


Przed targiem sprzedali: 1) Leib Am 
ster, z Czerniowiec, 199 wołów; 2) tenże sam 
137; 3) tenże sam 75. — Razem 411. 
DN 


Cena je- z ty 

dnej para, 

K u P ili: isę] pary ej waży” 

8 www] € mog?’ 

a Leh A 

zr, |kr. cernat 

Do Pragi stado Nro. 1. | 195 580|—| 4 10 5j 
— Wiédnia st. Nro, 2. (131 340|— 6 gajł 
gijł 


— dtto. stado N. 3.| 72158 | 335|—| 21ję 
HAR | 


Targ ten był w uderzającćj sprzeczności z pre” 
szło - tygodniowym targiem; bo chociaż tý 
1386 wołów przypędzono (albowiem do ?% 
sztuk. z przeszłego targu pozostało); jednak” 
i z tój liczby znaczna cześć nie znalazła kupf" 
Przyczyną tego jest zła jakość, i tak: widr. 
liśmy parniki, których wagę najwięcój na 
6 cetnarów (jednćj pary) liczyć było możns: |, 
lepszego, to z drogi przed targiem rozkupi”” 
dla Wiédnia i Pragi. Wićdeń otrzymał zapi 
wołów z targu peszteńskiego, ale i te nie 
być szczególnćj jakości; mimo tego cetnar ab 
łowiny spadł nieco w cenie, zaś taxa urzędo 8 
fanta na miesiąc listopad, pozostała ta samâ p 
była w październiku, t. j. 9 kr. m. k W v 


majt , 


——— nA 


r 
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dnia | u nas jest teraz podostatkiem bydła rzeż- 
nego, ale cóż, kiedy nie takićj jakości, jaka 
majczęścićj bywa poszukiwana. — Na przyszły 
tydzień spodziówamy się do 1000 wołów; poźnićj 
zas mało już z Galicyi przybywać tu będzie. 


2) Rzut oka 

na handel wódką i zbożem we Lwowie 

W ciągu roku 1840/41, to jest: od pićrwsze- 

80 listopada 1840 do końca października 
1841. 

Jesteśtny w tém samém położeniu co dziejo- 
pis mający skreślić obraz czasup w którym nie 
ri Ważnego nie działo; jeźli mu wypada kilka 
słów napisać, czczość i brak Życia na pićrwszy 
Tzut oka spostrzegać się daja, a przecież nie jest lo 
Winą piszącego, lecz- czasu. Cóż robić? trzeba 
Mię poddać przeznaczeniu swojemu; piech nasze 
zdanie sprawy leży odłogiem zarazem z handlem 
Przedmiotem jego będącym, niech przybierze 
Smutna postać chybionćj spekulacyil 
k Rok handlowy, który się właśnie kończy, był 

Orzystnym dla producentów, nieszczęsnym zaś 

A spekulantów; piórwsi po największej części 
sprzedawali swoje produkty w miesiącach zimo- 
NOE w których ceny tak zboża jak i wódki by. 
Y dość dobre; a że te ku wiośnie znacznie spa- 

J, kupcy nie tylko że stratę ponieśli, ale prócz 
BR produktów raz zakupionych Żadna miarą 
Pieniężyć nie mogli, Nastapiło lato, — ceny jeszcze 

trdzićj spadły; ogromne ilości wódki po składach 
Szące doznały wpływu niezwyczajnego gorąca te- 
forocznego, rzekłkyś, iż to są „ae umy- 
zde założone aby wódka wysychała. Zboże po 
Pichrzach składane psuć się zaczęło; ani prze- 
k elrzenie, ani rozłożenie onego “po wiekszych 

adach, nie zdołało złemu tame położyć; nie- 
jęk handlarze aby ujść niebezpieczeństwa , sta- 
aia © Maczarzami i Da własny rachunek starali 
* zboże w make obrócić; ale niestety, kto pod 

Pływem nieszczęścia stoi, trudno aby madrościa 
zd, abya się z kłopotu: maka ze stęchłego zboża 
dw, zila pochodzenie swoje, i za bezcen sprze- 

a zk być nie mogła, Tymczasem nadeszły no- 
zodzaję 7” przesadzona nadzieja co do obfitych u- 
cyją Jow okazata się mylona, prócz tego spekula- 
tutejęj . Gdańska podniosła ceny zboża, a kupcy 

ty PO dotkliwych stratach ujrzeli się w nie- 
F Jlemnćj konieczności albo zaprzestać dalszego 
a> albo przy nowćm kupnie zastosować się 
myag Zych cen nagle nastałych; łatwo się do- 
iż mało tylko interesów i z największa 
ością zrobiono. Producenci przez brak 


Prze, 
torn 
ch 
ot 4 . . le 
y kupców tutejszych nic nie tracili, bo za- 


wsze był pokup zboża do Gdańska, a zatóm ko» 
rzystny odbyt niczawisły od spekulacyi krajowój 
zai 1 sowicie zachody i starania około roli; 
speku a zaś krajowy nie siał się uczestnikiem 
tego zysku, i podług słów proroka R siałąch 
pszenicę, a ciernie zebrał. — O tym czasie han- 
del wódką także się ocknał, do niedłupiego bo 
ledwo cztóry tygodnie trwającego Życia; kto z pro- 
ducentów miał na sprzedał czy gotowa czy no- 
wą wódkę, uzyskał dobrą cenę. Z początkiem 
października, cena tego artykułu z braku odby- 
tu spadać zaczęła, i dotąd nie ma się ku pod- 
niesieniu. Zboże w tym miesiącu z powodu usta- 
nia na chwilę handlu zagranicznego spadło także; 
atoli ostataich dni bieżącego miesiaca, pokup 
do Gdańska okazał się daleko żywszym i mniej 
niż przedtóm o cenę dbającym, w skutek czego 
cena pszenicy znacznie podskoczyła. lone gatun- 
ki zboża, aczkolwiek nie znajdują odbytu za gra- 
nicę, przecież w dosyć wysokićj trzymaja się cenie, 
zwłaszcza, gdy urodzaj żyta i jęczmienia w nic- 
których okolicach do miernych, a w innych na- 
wet do najgorszych należy. Tegoroczne obroty 
handlowe daly nam nowy dowód tćj prawdy: iż 
ceny zboża i wódki tylko wtedy zostaja w pewnym 
wzajemnym stosunku, gdy ani jedao ani drugie 
nie wychodzi, lub gdy oba razem wychodzą do 
innych krajów; jeźli zaś jeden z tych produktów 
idzie w handel zagraniczny podczas gdy drugi w 
kraju zostaje, wszelki stosunek między cenami, 
wszelka styczność i wzajemne działanie zupelnie 
ustają, jak to widzimy właśnie teraz, gdzie zbo- 
że jest ulubionym, wódka zaś zaniedbaoym arty- 
kułem handlowym, cena pićrwszego jest wyższą 
drugićj zaś niższą względnie do istotnój onych 
wartości. — Jeszcze jednćj nauki handlowćj u- 
dziela nam rok właśnie się kończacy, to jest: iź w 
teraźniejszych czasach wszystko obliczone jest Ji 
tylko na spotrzebowanie jednoroczne; — o prze- 
chowaniu zapasów kilkuletnich nikt teraz nie my- 
śli, api bez szkody myślóć nie może, a to 2 na- 
stępojącćj „przyczyny: W dawnym czasie trzy- 
mano mnićj bydła na wykarm, przechowywano 
zatém zboże kilkuletnie w stórtach, który to spa” 
sób zawsze był najlepszym przeciw zepsuciu; w 
nowym Zaś czasie przemyślny gospodarz potrze» 
bując słomy pod bydło, koniecznie zboże młócić 

i tém samém takowe wyprzedać musi; u kupca 

ziarno takze długo ležéć nie może, azatóm trze- 

ba je jak najrychlćj konsumować; z wódką to 

samo Się zieje, niech wyrób bedzie jak najwig- 

kszy, przecież nie ma tych zapasów od jednego 

roku pa drugi co dawnićj ; albowiem artykuł ten 

w nowym czasie przez upodatkowanie stosunko- 

- m u s 

*) Jeremiasz, w Rozdz. XIL., wiérszu 13. 
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wo podrożał, a zatóm i ubytek jego jost także 
kosztowniejszy; wychodzi więc nato, źe lak pro- 
ducent jak i spekulant krzatają się o rychly od- 
byt; a ta niemożność trzymania się długo z pro- 
duktem jest często przyczyną nagłego spadaięcia 
cen, a z drugićj znowu strony wszelkina cokol- 
wiek znaczniejszym zyskom na zawadzie stoi. 

- To cośmy wyżćj o stratach tutejszych speku- 
lantów powiedzieli, zdaje się być w sprzeczności 
z tém co często w tćj »Gazecies czytamy o nie- 
zmiernych zyskach kupców innych okolic, którzy 
produkty przy wypłacie pićniędzy z góry za bez- 
cen kupuja; iu nas tu mamy przykłady taniego 
kupna; ale jeźli tamte tego samego są rodzaju, 
zaiste udział i poźaiowanie jakie korespondenci 
li dla sprzedających okazują, powinniby w słu- 
sznym stosunku rozdzielić między obie strony po- 
dobny interes zawićrające; albowiem kto do tego 
stopoia znaglony jest potrzebą i pozbawiony wszel- 
kich innych środków pomocy, iż produkt, zanim 
go ina juž na pół darmo sprzedać musi, ten pó- 
źnićj to jest na terminie, mimo najszczćrszćj chę” 
ci i bajrzetelniejszego sposobu myślenia, tą sa- 
«mą potrzebą i tym samym brakiem innych środ- 
ków, może być łatwo pozbawiony sposobności od- 
dania produktu, a w takim razie przychodzi ko- 
lej na spekulanta być pożałowania godnym, bo 
korzystnego kupna bynajmnićj nie zawarł; agdy- 
by nawet trzy razy odebral swój produkt, a w 
czwartym doznał trudności, już przez lo samo ia- 
teres tego rodzaju jest raczćj stawką na loteryję 
a niżeli handlem; lecz na chlubę tak praduceu: 
tów jak i kupców naszych powiedzićć może:ny, 
iż piórwsi bardzo korzystnie swoje produkty spie- 
niężyć umieja, drudzy zaś przenoszą malą ko- 
rzyść rzeczywista nad wielki zysk idestny, a tém 
samém jeźli nieprzewidziane okoliczności cenę 
zniżaja, cały ciężar chybionćj spesulacyi spada 
na nich i rzadko się zdarza aby korzyść byia na 
ich stronie. Zostaje nam jeszcze udzielić tu kil- 
ka wiadomości statystycznych co do handlu wód- 
ka: W ciagu całego roku porobiono interesów Ba 
blizko 800,000 garacy szumówki i okowitćj na 
szumowę porachowanćj, a zatóm przewyżka w 
porównaniu z poprzedzającym rokiem wynosi 
150,000 garncy ; atoli gdy zważymy, iż po skła- 
dach kupców blizko 200,000 garncy wódki jeszcze 
się w zapasie znajduje *), podczas gdy przeszłe- 


*) Nie jest to w sprzeczności z tem co wyźćj powie- 
dziano , tam bowiem mowa o ogólnych zapasach 
kraju, i o stosunku nowego czasu ostatnich sześć 
lat obejmującego do dawnego, nie zaś O Stosun- 
ku tych lat między soba, ani też. o miejscowości 
pod względem zapasów. 


go roku z dviem 4. listopada nie prawie w z3- 
pasie pie pozostało, odbyt tegoroczny pokazuje 
się cokolwiek mwviejszym niż przeszioroczny. O- 
góloy kapitał, którego powyższa ilość wódki wy” 
magala, przyjać można ma 225,000 zr. m. K.s 8 
czysty zysk z tćj sumy wynosił risum teneatis 
znacznie mnićj niż nicll 


Teraz stojąc w przysionka nowego roku han- 
dlowego, na próźno wysilamy wzrok nasz abyśmy 
cokolwiek z przyszłych dziejów handlu przewi: 
dzieć mogli ,— wszystko w ciemnościi — dosy* 
dla nas jeźli przeszłość jasno widziiny, jeźli £ 
tego co się stało, poznajemy: iż duch spekulacji 


smulnóm doświadczeniom osłabiony, trudno aby , 


nie wywarł szkodliwego wplywu na interesa robi 
się mające, albowiem obawa jest śmiercią dla 
handlu, równie jak nadzieja Życiem. 

s 


Redaktor J, N. Kamiński. — Nakładem spadkobierców Frańciszka Hrattera. 
(Drakiem Piotra Pillera we Lwowie.) 


Lwów dnia 31. października 1841. 
s 
Karmienie pszczół syropem 
z ziemniaków. 
(Nadesłane.) 

Miiośnikom pszczelnictiwa wiadomo jest, jek A 
skapy byl rok przeszly w uzbieraniu miodu, das 7 
tego też tćj wiosny maóstwo pszczół wyginęło: PA 
Włościanie kolonii lornelówka w obwodzić h 
stryjskim, chcąc swe' pasieki od zguby zachowa” g 
umyślili szczęśliwie dla wykarmfEhia pszczół n3 c | 
wiesnę, miód zastapić syropema z ziemniaków * "| 
fabryki Lachowickićj. 1 w samćj rzeczy, trzej 
gospodarze: Józef Bom, Marcin Windisch’ 2 l 
Grzegorz Christel, wykarmili tym syrope | 3, 
55 pni pszczół; z litórych prócz licznych rojó” Prz 
znaczny mieli plon miodu. Jakże nie wspoma | taq 
pochwałnie i z wdzięcznością 0 syropie, póry pa 
ile nam wiadomo dotąd tylko w Lachow | nu 
cach jest wyrabiany, i prócz wielu innych mi jule 
let i'w tym tu razie tak bardzo użyteczo) - s 
się oltazał. Cetnar tego syropu kosztuje tylko 1 
zr. in. k. | 1ą ( 
ba Mroczki - Al mmm O | | dm 
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Jutro: (po raz pićrwszy) Cecylia, czyli: Dandy zj: uż 
kochany, komedyja w 2 aktach. — Pop” pó” Pomi 
IVładysław , czyli: Powrót z Hiszpanu», „pf ; nm] 
dyjo-opera w 1 akcie.— (Trzeci wystę 0.) | i 2] 
Aszperger, artystki teatru was ai a 
aj 

iang 


